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O powszechne glosowanie do Selmo.
Przewlekające stę narady nad przeprowadzeniem 

reformy wyborczej do Sejmu galicyjskiego zaczy­
nają w całym kraju wywoływać zaniepokojenie i pe­
wne zdenerwowanie. Od trzech lać sprawa ta wła­
ściwie powinna być załatwiona, tymczasem na razie 
nie ma żadnych widoków, aby istotnie do reformy 
prawa wyborczego na seryo się zabrano —  czemu 
zresztą stoi na przeszkodzie nieprzejednane stano­
wisko ruskich obstrukcyonistów. W  szeregu tych 
żywiołów, które walczą energicznie o zaprowadze­
nie powszechnego prawa wyborczego, stoi także 
partya socyalistyczna galicyjska i to zarówno pol­
ska jak i ruska, która po raz drugi urządziła w u- 
biegłą niedzielę olbrzymią manifestacyę we Lwowie 
przed Sejmem za powszechnem głosowaniem.

W alka z „kam ienieznikam i": Demonstracyjne mieszkanie rodziny robotniczej w Paryżu.

drugiego mieszkania wynająć, p. Cochon umyślił wy­
budować mu dom przenośny, drewniany, w ogrodzie 
tuileryjskim. Policya nie dopuściła do tego, nato-

Do prezydyów klubów ruskich i polskich udała 
się deputacya złożona z 30 osób, prowadzona przez 
posłów parlamentarnych socyalistycznych. Następnie 

  przedstawiła deputa­
cya swe życzenia 
także marszałkowi 
kraj hr. Badeniemu.

Odpowiedź mar­
szałka, który życze­
nia przedłożone przez 

deputacyę obiecał 
przedstawić komisyi 
reformy wyborczej, 
posłowie ogłosili ze­
branym przed gma­
chem sejmowym tłu­
mom, poczem mani­
festanci w pochodzie 
udali się pod po­
mnik Mickiewicza na 
ul. Karola Ludwika, 
gdzie zakończono ma­
nifestacyę zgroma­
dzeniem pod gołem 
niebem.

Podczas przyję­
cia deputacyi w Sej­
mie imieniem polskiej 
socyalnej demokra- 
cyi przemawiał pos. 
Daszyński, imieniem 
ruskiej pos. Wit.yk. 
Zarówno przywódcy 
stronnictw, jak i Mar­
szałek odpowiedzieli 
na te przemówienia 

zapewnieniem, iż dołożą wszelkich starań, aby dzieło 
sejmowej reformy wyborczej doprowadzić do końca.

Iilustracye nasze przedstawiają członków deputa­
cyi oraz tłum manifestantów pod Sejmem.

O pow szechne głosow anie do Sejmu: Deputacya socjalistyczna, wychodząca z gmachu 
sejmowego we Lwowie. W środku p, Diamand.

miast znalazł się chętny właściciel kawałka ogrodu, 
który ofiarował plac pod to oryginalne mieszkanie. 
W  dwie godziny dom był gotów, a p. Cochon umie­
ścił na nim napis: „Dom z ogrodem, ofiarowany 
przez związek lokatorów rodzinie z dziesięciu osób, 
pozbawionej mieszkania przez kamieczników pary­
skich, a opuszczonej przez władze i dobroczynność 
publiczną".

Dom p. Hussona, ozdobiony tym napisem, przed­
stawia właśnie nasza iilustracya.

Dzięki tym energicznym wystąpieniom stał się pan 
Cochon popularną osobistością w Paryżu, a znalazł 
się nawet na tyle oryginalny właściciel, że ofiaro­
wał mu mieszkanie... za darmo. Świadczy to znów, 
że nie wszyscy kamienicznicy są bez serca...

Howy dyrektor „lutni" krakowskiej.
Sympatyczne towarzystwo śpiewackie w Krako­

wie „Lutnia", na dorocznem walnem zgromadzeniu 
członków wybrało po rezygnacyi dyr. A. Steibelta 
jednogłośnie jego następcą p. Władysława Lewi­
ckiego, byłego artystę opery.

Wybór ten należy uważać za bardzo szczęśliwy, 
gdyż p. Lewicki nie jest nowicyuszem w prowadze­
niu chórów, lecz ma już za sobą długą i zasłużoną 
w tym kierunku przeszłość. Przez szereg lat pro­
wadził we Lwowie chór dominikański (mieszany) 
przy akompaniamencie organowym ś. p. dra Wła­
dysława Bogdańskiego, znanego profesora śpiewu 
i muzyka, następnie w r. 1900 prowadził w Tow. 
muzycznem w Warszawie oddział chóru męskiego 
studentów politechniki „Pieśń", w zastępstwie ś. p. 
Noskowskiego, zyskując za swą pracę ogólne uzna­
nie. Jeżeli do tego dodamy niezwykłą kulturę śpie­
waczą, jakiej p. Lewicki nabył, bawiąc przez szereg 
lat poza granicami kraju na studyach u pierwszo­
rzędnych mistrzów sztuki śpiewu (gdyż jedynie trema 
na scenie nie pozwoliła mu wyzyskać wspaniałego 
tenoru), to nie ulega wątpliwości, że jako dyrygent 
chóru męskiego posiada doskonałe kwalifikacye, bo 
ma oprócz muzykalności jeszcze i znajomość techniki 
głosowej. To też wydział „Lutni" powierzył nowemu

O pow szeehne głosow anie do sejm u : Deputacya 
socyalistyczna z posłem Daszyńskim na czele, po 

opuszczenin gmachu sejmowego we Lwowie.

dyrektowi prowadzenie szkoły, której celem jest 
budzenie zamiłowania do muzyki i krzewienie sztuki 
śpiewu.

O p ow szech n e głosow anie do Sejmu: Demonstracja socyalistyczna przed Sejmem we Lwowie.


